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duch w narodzie nie zamarł pod 
grozą klęski i że naród ten w wal­
ce o Kijów nia był zaangażowany. 
Nie mógł się więc załamać pod 
klęską, k tóra  jego nie dotyczyła, ale 
wykrzesała z niego tyle ognia odwa­
gi, męstwa i patijotyzmu, że przed 
siłą jego ducna wróg musiał się cof­
nąć. Zdrowy instynkt narodu poko­
nał wady błędnej polityk

Pisząc o tej wielkiej rocznicy, m u­
simy na tern miejscu wspomnieć prze- 
dewszystkiem o zastępach młodzieży 
polskiej, k tó ra  poszła wówczas w bó] 
na wezwanie gen. Józeta  Hallera. 
Szli chłopcy młodzi, niedoświadczeni. 
niewyćwiczeni, niedostatecznie uzbro­
jeni. Ale szli z zapałem. Bili sie 
jak lwy. Ginęli z myślą o Polsce. 
Zasłali bujnym łanem równinę m azur­
ską, nieszawską aż pod pomorską 
Brodnicę. I  oni zwyciężyli. Om 
tchnęli w szeregi armji wiarę w  zwy­
cięstwo. Om stali się symbolem zdro­
wych instynktów narodowych. Om 
byli zwiastunami odrodzonej i z nie­
wolniczych nawyknien otrząśniętej 
Polski. Oni byli zapot iedzią w zras­
tania  nowego pokolenia, inaczej my­
ślącego od tego, które wychowane 
by to w niewoli. Od armji ochotni­
czej z r. 1920, tak jak  od orląt 
lwowskich z 1918, idzie nietylko 
wiew bohaterstwa, ale przedewszyst- 
kiem wiara  w Polskę, w Wielką 
Polskę.

Czyn młodzieży polskiej w  r. 1920 
był stanowczym dowodem, złożonym 
całaj Europie, że Polska nie zginie 
bo generacje, które obejmą z cza­
sem w mej władzę, n ietylko zginąć 
jej nie pozwolą, ale ugruntują  jej 
wielkość.

Dziś, wspominając te chwiie,^nie 
tak zresztą odległe, kiedy „młodzi" 
z 1920 r. są nadal jeszcze „Miody 
m i”, możemy stwieidzić, że zapo 
wiedz 1920 roku spetuia się cał­
kowicie. Krzepnie rozwija się mło­
da generacja polska, skupiona n ie ­
mal całkowicie w Ruchu M łodycn 
Obozu Wielkiej Polski, jako wyraz 
tężyzny narodowej i jako reakcji 
przeciw tym wadom naszym i tej 
błędnej polityce, k tóra ściągnęła na 
nas klęskę kijowską. Mus ona wy­
kazać, że dla Polski umie nietylko 
ginąć, ale i żyć.

Polska, k tóra  idzie, będzie Polską 
zdrową moralnie, silną duchem i cia­
łem, nie stojącą na usługach nikogo 
i niewykonującą planów obcej poli­
tyki, Polską triumfującą i zwycięża­
jącą tak, jak  w dniu 15 sierpnia 
1920 r. Wówczas naród nie będzie 
narażony na klęski kijowskie Droga 
jego zasłana będzie triumrami.
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został skonfiskowany przez Refe­
rendarza Niżankowskiego, który 
w dniu 30/Vll. zastępował eh vi!o 
wn nieobecnego zastępcę Dyrek­
tora Policji w Bielsku.


